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Fiskalizm pocztowy 


Minister poczt i telegrafów wydał no- 
wą tarytę pocztową, która z dniem 16 bm. 
weszła w życie, a która w najszerszych 
kołach ludności wywoła najwyższe zdu- 
mienie. Podwyżka opłat pocztowych i te- 
legraticznych w nowej taryfie jest tak wy- 
soka, jak chyba w żadnym państwie na 
całym Świecie. Dość powiedzieć, że opłata 
za zwykły list wynosi obecnie 45 halerzy 
(dotąd 15 hal.), pojedyńcza pocztówka 25 
hal. (dotąd 10 hal. y a polecenie listu ko- 
sztuje nadto 45 hal. Depesze liczy się po 
35 hal. za słowo (dotąd 10h.), najmniej: 
szy zaś telegram (z 10 słów) kosztuje aż 

3 kor. 50 hal. 2 (mk.). 

Co najważniejsze zaś opłata za prze- 
syłkę 1 numeru gazety, która dotąd 
za okupanta wynosiła tylko 2 hal, obec- 
nie wynosi aż 10 hal 

Niewiadomo, jakimi motywami kiero- 
wał się minister poczt przy tak niesłycha- 
nem podwyższeniu taryfy, zrozumiałem u 
rządu reakcyjnego, dążącego do nałożenia 
jaknajwiększych ciężarów na masy, ale 
nie zrozumiałem ze strony rządu ludowe- 
go, socjalistycznego. Mówiąc bowiem sty 
jem przyjętym jest to »najbrutalniejszy 
fiskalizm<, który godzi przedewszystkiem | 
w najbiedniejsze masy, utrudniając 
niesłychanie korzystanie z tak potrzebnyc 
i kulturalnych urządzeń jak poczta, kolej 
Ed: 

Wszystkie rządy demokratyczne starały 
się dotąd i będą starać na przyszłość, aby 
zaspakajanie potrzeb tak koniecznych i tak 
kulturalnych, jak te, przeciwko którym 
zwracają się niesłychanie wysokie taryfy 
polskiego rządu— ułatwiać, a nie utrudniać. 
Nałożenie na listy porta 50 hal. uniemo- 
żliwia niemal szerokim warstwom wszelką 
częstszą korespondencję. Tak samo pod- 
cięte zostaje u samego korzenia używanie 
kart pocztowych, za które nawet i zamoż- 
niejszym trudno przyjdzie płacić 25 hal. 
W tym stanierzeczy pisanie listów 
stanie się dla ludzi bied- 
nych zbytkiem, dzięki demokraty- 
cznemu rządowi, który powinien raczej 
dbać o to, aby urządzenia tego rodzaju u- 
przystępnić ludowi a nie utrudniać. Fiska 
lizm rządu ludowego godzi w lud, a nie 
w burżuazję, która zniesie nową podwyżkę 
spokojnie. 

Wprost przeciwko kulturze 
społecznej zwraca się niebywale wy- 
soka opłata za przesyłkę czasopism: 10 h. 
od egzemplarza. Prenumerata czasopism 
na prowincji stanie się zbytkiem, zwłaszcza 
skoro i koszta przesyłek pakietami są bar- 
dzo silnie zwiększone. Tanie czasopisma 
ludowe, rozchodzące się po wsiach i mia- 
steczkach, są uniemożliwione, odkąd sama 
przesyłka czasopisma codziennego zwiększa 
Bię o 3 korony miesięcznie. 

Fiskalizm rządów burżuazyjnych szedł 
w kierunku, iż starał się ułatwić dostęp | 
pisma do najszerszych warstw, nakładając 
na ich przesyłkę najniższe opłaty albo na- 
wet gdzieniegdzie przewożąc je bezpłatnie. | 


| 
zi nr. 11), które jest czynne od godz. 9 ra-| 


Należałoby się spodziewać, że rząd ludo- 
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wy, socjalistyczny raczej 
pism na prowincję, aby umożliwić dopływ 
oświaty i kultury do najdalszego zakątka: 
Tymczasem podwyższenie opłaty ga- 


Wysyikg Kraków do Wiisona 

Prezydent Federowicz wysłał imieniem 
miasta Krakowa następujący telegram do 
prezydenta Wilsona: 

Prezydent Stanów Zjednoczonych, Woo- 
drow Wilson, Paryż. 

Starożytny gród i prastara stolica daw- 
nej Polski, miasto Kraków, przesyła Panu 
Prezydentowi najgłębszy hołd i najwyższe 
uznanie za przemożną opiekę nad narodem 
polskim i za wyswobodzenie ciemiężon:' go 
kraju od wierowego ucisku odwiecznych 
wrogów. Dzięki swemu genjuszowi poli- 
tycznemu, dzięki młodej a tak bohater 
skiej narodowej armji amerykańskiej, dzięki 
radludzkim wysiłkom przesławnych żołnie” 
rzy wolnych narodów Francji, Ameryki, 
Ang'ji i ich sprzymierzeńców, dzięki wo” 
dzom wojsk sprzymierzonych i mężów 
stanu, dzięki poparciu przyjaznemu i życzli- 
wości państw koalicji, dałeś życie wolnemu 
narodow! polskiemu, stawiając Polskę w 
rzędzie sławnych państw europejskich. Za 
to cześć Tubie i wieczna sława ludom 
walczącym o wolność narodów ! 


Jan Kanty Federowicz. 
prezydent m. Krakowa. 


zetowej z 2 na 10 hal, nie tylko 
utrudnia korzystanie z pism ludziom 
biednym, ale zarazem grozi ruiną 
pismom, zwłaszcza prowincjonalnym, 
które i tak walczyć muszą z największemi 
trudnościami. Nowa taryfa ministra poczt 
godzi poprostu w oświatę ludu, uniemoż- 
liwia jego uświadomienie polityczne. 

To też nie dziw, że ta niesłychana 
taryfa wywołała powszechne zdu- 
mienie i protesty. Isto:nie, w imię 
kultury narodowej, w imię interesów kul- 
turalnych najbiedniejszych warstw - ludo- 
wych naieży protestować przeciw tego ro- 
dzaju tiskalizmowi. Rozumiemy, że rząd 
potrzebuje pieniedzy, lecz niech ich szuka 
gdzieindziej, a nie sięga ciągle do kiesze- 
ni najuboższych, obniżając ;ch i tak już 
niską stopę życiową, zamieniając w zbytek 
to, co powinno być ich strawą codzienną. 


Wybory do Sejmu 


Główna Komisja Wyborcza okrę- 
gu Piotrkowskiego zorganizowała biuro w 
gmachu b. Komendy (Kaliska 5, pokój 


P. Moraczewski o sytuacji 


no do 3 pp. 

Przewodniczący p. Leonard Cybulski, 
prezes Sądu Okręgowego, przyjmuje inte- 
resantów w godzinach od 9 do 10 rano 
w tymże biurze. Przypominamy, iż listy 
kandydatów winny być składane na ręce 
przewodniczącego najpóźniej do dnia 30 
grudnia rb. 

Komisarz Wyborczy okręgu Piotr- 
kowskiego p. inż. Stanisław Wysocki, pro- 
fesor politechniki warszawskiej, urzęduje 
również w gmachu b. Komendy (pokój 
nr. 12) i przyjmuje interesantów w godzi- 
nach od 9 do 10 rano. 

Z ruchu przedwyborczego. Pol- 
skie Stronnictwo Ludowe, którego repre- 


zumieć z prezydentem ministrów co do 
rekonstrukcji gabinetu, odjechała z niczem 
do Galicji. W związku z tem współpra- 
cownik »Kurjera Polskiego< zwrócił się 
do p. Moraczewskiego, który oświadczył, 
że decyzja w tej sprawie nie należy do 


nie postulatów ludowców. Powinni 
przeprowadzić rokowania ze stronnictwa- | 


się podda. 

Na pytanie o projekcie gabinetu czys- 
to tachowegc, powiedział premjer: >»Do- 
wiedziałem się o tem dzisiaj z dzienników 
— odpowiada p. Moraczewski. 


| reagowały 


| kiej 


Jak donoszą z Warszawy, delegacja lu- | 
dowców galicyjskich, nie mogąc się poro- | 


niego, a osobiście nie wierzy w wykona- | 
oni | 


mi rządowemi, których decyzji on chętnie 


Stwier- | 


zentantami w obecnym rządzie są mini- 
strowie: Thugutt i Nocznicki, zainicjowało 
już akcję przedwyborczą w powiecie piotr- 
kowskim. 

W niedzielę 15 bm. odbyło się w 
Piotrkowie z inicjatywy P. S. L. poufne 
zebranie mężów zaufania P. S. L., na któ- 
rem po szczegółowem rozpatrzeniu sytuacji 
politycznej i omówieniu stosunku ludu 
wiejskiego do obecnego rządu p. Mora- 
czewskiego uchwalono prokłamowat nastę- 
pujące kandydatury z ramienia P. S.L. a 
powiat Piotrkowski. 1) Wacław Janu- 
szewski, szef sekcji. 2) Wanda G ra- 
bowska nauczycielka z Piotrkowa, zna- 
na działaczka na niwie narodowej i spo- 
łecznej, 3) P.Bartłomiejczyk go- 
spódarz. 4) P. Kozłowski, nauczyciel 
5) Gosp. Fijałkowski Władysław. 

Jak się dowiadujemy, lista powyższa 
nie jest jeszcze dełinitywną i uledz mo- 
że zmianom. | 


dzić mogę, że była taka propozycja z Bel- 
wederu przed dwoma, trzema tygodniami. | 
Podobała mi się. Ja nie myślę siłą trzy- | 
mać się gabinetu. Nie jestem olśniony 
blaskiem władzy. Zbyt uciążliwą mam pra- | 
cę. Chętnie pójdę na każde propozycję, | 
czy to od Naczelnika Państwa, czy też ze. 
strony ludzi odpowiedzialnych, bez wzglę- | 
du na to, jakie reprezentują stronnictwos. | 
Najważniejsza sprawa | 

Jest nią sprawa bezrobotnych, która | 
wprost katastrofalnie zarysowuje się przed | 
nami i z dnia na dzień przybiera rozmia* | 
ry zastraszające. | 
Wracają codziennie masy robotników | 

z Niemiec. Przybywają uchodźcy i woj- 
skowi Polacy z Rosji. Zima. Robót pu- 
RA nie da się rozpocząć, nawet ziem- 


ych. A przemysł unićruchomiony. Fa- | 
| bryki będzie można puścić w ruch dopie- 
ro po kilku miesiącach. A tutaj rzesze 
głodnych chodzą z ministerstwa do minis- 
| terstwa wołając: pracy i pieniędzy. Czy | 
| można ręczyć, iż głodne masy nie będą | 


instynktownie, by zaspokoić 
głód. 

Ta suma pieniędzy, jako potrzebna jest 
zaraz na doraźną pomoc, '.przewyższa moż- 
ność prasy drukowania banknotów. A nie 
trzeba zapominać, że te masy bezrobotnych 
zwiększać się będą z każdym dniem. 
Trzeba dać im pracę, chleb, odzież. Póki 
niema pracy, musimy dać pieniądze. I 
śmieszną jest rzeczą, iż prowadzi się agi- 
tację przeciwko pożyczce państwowej, 

Zaznaczył ktoś słusznie „pod adresem 
bojkotujących pożyczkę państwową: »Nie 
dacie dobrowolnie, to głodne, bezrobotne 
masy zrabują stukrotnie.< 


0 odsiecz dla Lwowa 


-Z4 Krakowa wysłano do naczelnika 
Piłsudskiego telegram następujący: 

»Zjazd mężów zaufania Polskiego Stron- 
nictwa Demokratycznego z Galicji i Kró- 
lestwa Polskiego w przekonaniu o wiel- 
doniosłości sprawy zabezpieczenia 
kresów wschodnich Po:ski, uważa za swój 
obowiązek przedłożyć Paru, jako Naczel- 
nikowi Państwa i Naczelnemu Wodzowi, 
usilne żądanie o bezzwłoczne rzucenie 
wszelkich rozporządzalnych sił zbrojnych 
na obronę kresów wschodnich, a przede- 
wszystkiem na odsiecz Lwowa. 

W Imieniu Zjazdu 

Dr. Bandrowski. Dr. Zieliński, < 

Dodać nałeży, że warszawski lewicowy 
>Przegląd Wieczorny< zamieścił artykuł 
pod >Apel do Belwederu<, w którym ape- 
luje do kom. Piłsudskiego, aby chwycił za 
oręż, porwał za sobą młodzież i stanął w 
obronie Lwowa, czem oddałby narodowi 
nieocenioną przysługę. 


Skład Komisji Rządzącej dla 
Galicji 


Na ostatnich posiedzeniach P. K. L. po- 
rozumienie stronnictw ustaiiło liczbę 48 
członków K. Rz. wedle następującego klucza: 

Z Polskiego Stronnictwa 
Ludowego (12), Lasocki, Witos, Kę- 
dzior, Długosz, Stapiński, Bardel, Grzę- 
dzielski, Mikołajski, Wróbel, Biały, Maślan- 
ka, Bryl. 

Narodowa Demokracja (9), 
| Piaś, Adam, Stahl, Skarbek, Pruchnicki, 
Starzew ski, Schmidt, Rymar, Oziembło. 

Socjaliści (9) Diamant, Marek, 
Bobrowski, TAAA Lieberman, Klemen- 
siewicz, Obirek, Kuryłowicz, Szczyrek 

Polska Demokracja (6) Ter- 
tił, Zieleniewski, Federowicz, Rychlik, Ste- 
słowicz, Chlamtacz. 

Zjednoczenie Narodowe (3) 


| Serwatowski, Dubanowicz, Głażewski. 


Konserwatyści (3) Bawurowski, 
Goetz, Starzyński, 

Katolicko-lLLudowi (2) Mata- 
kiewicz, Thullie. 

Postępowa Demokracja (2) 
Sliwiński, Laskownicki. 

Sląsk (2) ks. Londzin i Reger. 

Listu ta mie jest jeszcze dokładnie u- 
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stałona, gdyż stronnictwa nie desygnowały | głoszono szereg przemówień, wielbiących | d.5 b. m. w sprawie podjęcia przerwanych | tylko częściowo na jedynie socjalnych w 


ostatecznie członków do Komisji Rządzą- | Wilsona. 
cej i zastrzegły sobie pewne zmiany. | Joffe i Radek, jak się okazuje, nie 
| 22h w Niemczech, ponieważ nie otrzy” 
s » | mali zezwolenia rządu niemieckiego. 
Notatki polityczne 200,000 robotn. fabryk Kruppa-- 
| bezrobotnych. Z Bazylei donoszą: Za- 
rząd zakładów Kruppa zawiadomił robot- 
Clemenceau przewodniczącym | ników, że będzie potrzebował tylko 10—12 
kongresu pokojowego. Wedle urzę: | tysięcy robotników, co pociągnie za sobą 
dowego doniesienia agencji Havas'a, prze” | zwolnienie 200 tysięcy ludzi. 
wodnictwo w zbierającej się w środę, dn.| Ucieczka rządu Czech Niemiec- 
18 b. m. konferencji pokojowej obejmie | kich za granicę. Rząd niemiecki Czech 
francuski prezes ministrów Clemenceau. | północnych musiał opuścić Reichenberg 
Okoliczność ta świadczy, iż Francja | przed okupacją przez wojska czesko = sło“ 
uzyskała także w tym kierunku stanowisko | wackie. Rząd ten udał się do Niemiec. 
uprzywilejowane. |  Dymisja Solfa. Prośba Solfa o zwol- 
Czesi nie zajmą Śląska. Z konsu* pienie z urzędu została przyjęta, jednakże 
latu czeskiego w Krakowie komunikują, | poruczono mu dotąd sprawowanie urzędu, 
że pogłoski o planie zajęcia Ks. Cieszyń- dopóki się nie wyznaczy jego zastępcy. 
skiego przez wojska czeskie, jakie w ostat- | Stało się to na konferencji państwowej 
nich czasach pojawiły się w prasie polskiej, | Rad rob. i żoło., która również odrzuciła 
są nieprawdziwe, 
Ukraińcy walczą z Polakami Za | ķnechta i Róży Luksemburg do udziału 
pieniądze Habsburgów. >Der Abend< | w kongresie. 
donosi, że przybyły do Pragi na przyjęcie | O los ces. Wilhelma. »Telegraf< 
Massaryka dr. Markow, nazwał obecną | donosi: Rząd holenderski wezwał b. ce- 
wojnę między Polakami a Rusinami wiel" | sąrzą Wilhelma, apy dobrowolnie opuścił 
wiem nieszczęściem. W Galicji twierdzą, | Holandję. - Wilheim odmówił. 
ze Wassilka i KostLewicki są sprawcami Ekspansja czeska, W Węgrzech 
tego krwawego sporu. Na agitację otrzy- | obsadziły wojska czeskie miasto Poprad (?) 
mali oni 8 miljonów od Habsburgów na |; maszerują ku Koszycom. Mieszkańcy 
rzecz ks. Wilhelma Wasyla, syna b. arcy- | Koszyc postanowili się bronić. 
księcia Stefana. Ks. Wilhelm Wasyl służy Bolszewizm w  Portugalji. Jak 
w wojsku ukraińskiem i był przeznaczony | donoszą ze źródła portugalskiego, prezy- 


wniosek, domagający się dopuszczenia Lieb- 


na księcia ukraińskiego. 

Bolszewicy myślą o kapitulacji. 
Szwedzki atache maryn. Eliot, który wła- 
śnie powrócił z Rosji, ogłasza w stokholm- 
skiem »Tidningen<, że rząd bolszewicki 
liczy się z koniecznością blizkiej już kapi- 
tulacji. 

Na radzie sowietów oświadczyli się w 
tym kierunku Lenin i Kamenew, a nato- 
miast Trocki, Radek i Cziczerin przema- 
wiali za dalszem wytrwaniem. Ostatecznie 
większością 12 głosów rada przyjęła wnio- 
ski Trockiego. 

Opinja powszechna liczy się atoli z teni, 
iż już w najbliższym czasie Petersburg 
dostanie się w ręce angielskie. Podobno 
flotyla an gielska zjawiła się w Rewlu. 

Program pokojowy Ameryki. 


>Berl. Tageblatte donosi o amerykańskim | 


programie pokojowym: Z wieży Eitfla 
rozesłano następujący telegram iskrowy : 
Sekretarz marynarki Daniels oświadczył 
w Baltimore, że przedstawiciele Ameryki 


| tału, 


|dent Sidonio Paes padł prawdopodobnie 
| otiarą ruchu bolszewickiego, który w Por- 
| tugalji wzmógł się pod wpływem agitacji 
wysłanników Lenina. . 
j Prezydent Sidonio Paes zmarł w szpi- 
Sprawcę ‘aresztowano. Na dworcu 
| kolejowym znalazła policja trzy trupy. W 
| mieście panuje wzburzenie. Ludność prze- 
| ciąga ulicami. 

'. Francuscy spahisi w Budape- 
iszcie. Do Budapesztu przybyła jako 
|pierwsza część wojsk okupacyjnych kom* 
panja spahisów. 

Włochy nie demobilizują armji. 
Senat włoski przyjął prowizorjum budże- 
towe, poczem się odroczył. W ciągu dy- 
skusji oświadczył prezydent ministrów Or- 

|lando, że władze nie mogą demobilizować, 
lecz muszą zachować nieuszczuplone swoje 
|siły wojenne wobec trudności, które tuż 
po wojnie nastaną. 

Francuzi w Żmierynce. Z Kijowa 
| donoszą: Naczelnik poczt i telegrafu o* 


na konferencji pokojowej nie „będą żądali | trzymał telegraticzną wiadomość, że przed* 


ustępstw terytorjalnych ani odszkodowań. 
Małe narody mają mieć te same prawa 
jak wielkie. Musi być wszystko usunięte, 
coby mogło rozpętać nową wojnę. Będzie 
stę dążyć do stworzenia gwarancji woino- 
ści do stworzenia związku narodów, któ- 
ryby miał stosowne siły, by przeszkodzić 
rozstrzygnięciu przy użyciu siły. 

Przedstawiciele Rosji na kon- 
gresie pokojowym.  Konierencja w 
Jassach powzięła zgodną uchwałę o ewen- 
tualnych pkandydatach na przedstawicieli 
Rosji na kongresie pokojowym. 54 niemi 
pp: Sasonow i Nieratow. Kandydatura 
Milukowa została odrzucona ze względu 
na jego niepopułarność w armji Denikina, 
a kandydatury Niekrasowa i Tereszczenki 
— ze względu na udział ich w stłumieniu 
powstania Korniłowa. 

Wilson żąda od Niemiec zerwa- 
nia stosunków dyplomatycznych 
z Rosją. Prezydent Wilson oświadczył 
rządowi niemieckiemu, że w razie przy- 
jazdu misji sowietów do Berlina, zawie- 
szenie broni będzie przerwane. 

Polacy są zwolnieni od mobili- 
zacji na Ukrainie. Głównodowodzący 
wojskami Ukrainy wydał rozkaz, w któ” 
rym zwalnia od mobilizacji Polaków i wo- 
góle wszystkich poddanych państwa pol- 
skiego. 

Niemcy występują przeciwko 
Petlurze. Posuwanie się wojsk powstań” 
czych Petlury zostało wstrzymane pod 
samym Kijowem, dzięki współdziałaniu 
wojsk niemieckich, które 27 listopada na 
rozkaz naczelnej komendy niemieckiej, 
przeszły do akcji zaczcpnej. 

Dlaczego niemcy walczą na U- 
krainie? >lzwiestja< niemieckiej Rady 
żołnierskiej w Kijowie oświadczają, że je- 
dynym celem Niemców, nakłaniającym do 
udziału w walkach domowych Ukrainy, 
jest zabezpieczenie sobie powrotu do Oj- 
czyzny, 

Wilson w Paryżu. W poniedziałek 


nie oddziały anglo trancuskie dochodzą do 
Żmierynki i zajęły dworzec kolejowy ite- 
legraf. Bezpośrednia komunikacja z Jassa- 
mi została przywrócona. 


Komuniści 


| Robotnik donosi: W niedzielę odby- 
| wał się Zjazd t. zw. »lewicy<, W niedzie- 
| lẹ i poniedziałek obradowała konferencja 
jogólno-krajowa S. D. Na obu tych mara- 
|dach postanowiono zlać się w jedną orga- 
|nizację pod nazwą: »Komunistyczna Par- 
tja Robotnicza Polski<. Wybrano wspólny 
Komitet centralny, złożony z 12 osób: 6 b. 
esdeków i 6 b. >iew'cowcówe. 

W ten sposób dokonało się połącze- 
nie obu grup esdeckich, które za czasów 
caratu stały na gruncie państwowości ro- 
syjskiej, a obecnie stoją całkowicie na 
gruncie »bolszewizmu* rosyjskiego, przy- 
czem od siebie juź po dawnemu dodają, 
co stanowiło zawsze ich treść polityczną 
bezwzględną negację niepo- 
dległości Polski. 

Na naradach swoich obie grupy *ko- 
munistyczne<, które tak gorliwy udział 
brały w wyborach do Dumy carskiej, po- 
stanowiły bojkotować wybory 
do Sejmu Ustawodawczego 
Republiki Polskiej. 


| Delegaci koalicji we Lwowie 


Onegdaj przed południem przyjechało 
do Lwowa dwóch oficerów angi skich 
kapitan marynarki Johanson i porucznik 
kawalerji Liebermann. Wysłani zostali przez 
rząd angielski do Galicji z misją wojsko- 
wą i polityczną. 


Jechali automobilem przez Tarnopol, | 


gdzie konferowali z członkami ukraińskiej 
Rady narodowej, poczem w towarzystwie 
oticerów ukraińskich dojechali do Winnik. 
|Stąd wysłano parłamentarzy ukraińskich 


rokowań. 

Wkrótce dojechali oficerowie polscy 
na oznaczone miejsce i wrócili do Lwowa 
4 oficerami angielskimi. 

Anglicy zamieszkali w hotelu Krakow- 
| skim. Popołudniu konferowali z gen. Leś- 
niewskim, pułk. Sikorskim i hr. Skarb: 
kiem. Obaj oficerowie jech li przez Ru- 
munję, z dokumentami uwierzytelniający- 
mi od swoich władz wojskowych z pole- 
| cenień generała Hallera. 

Główna ich misja jest zbadanie, jak 
Niemcy zachowują się w Polsce po zawie- 
scala broni, czy dotrzymują warunków, 
które im podyktowano i na które się zgo- 
| dzili, jaki jest udział niemców w walkach | 
po stronie ukraińskiej i jak gospodarują 
w Poznaniu, dalej badanie sprawy Brześ- 
cia-Litewskiego, informacje co do bolsze- 
wizmu u nas, oraz badanie kwestji polsko- 
| ukraińskiej i kwestji żydowskiej. 
Oficerom towarzyszą jako attache's woj- 
skowi ze strony naszych władz wojskowych 
i jako tłumacz kapitan dr, Bunikiewicz i 
| kapitan dr. Dzikowski ze strony T. K. R. 
i jako znawca języka angielskiego p. Pa- 
wlikowski. 
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 (ngatitacja spożywców 


| Likwidacja Komisji Aprowizacyjnej w 
Piotrkowie została już ostatecznie zadecy- 
dowaną. Stało się to ze względu na zmie- 
nione warunki, które, jest nadzieja, wrócą 
rychło do stanu normalnego. Wobec tego 
są już w toku zarządzenia, zmierzające do 
skasowania instytucji, założonych na czas 
wojny. Ten los czeka Komisję Aprowiza- 
cyjną. 

Dyrektor p. Marjan Rapacki informu- 
je nas, że już z Nowym Rokiem zamknię 
te zostaną piekarnie i warsztat szewcki, a 
urzędnicy Komisji Apr. otrzymali wypowie- 
dzenie z dniem 1 marca 1918 r. 

Aktualną więc staje się sprawa orga- 
nizacji spożywców. Komisja Aprowizacyj- 
na, pragnąc ułatwić szerokim masom na- 
bywanie najniezbędniejszych produktów w 
sposób, któryby jednocześnie obronił spo- 
żywców przed wyzyskiem, nadużyciami itp. 
tak częstemi podczas wojny w handlu pry- 
watnyim, postanowiła oddać sprzedaż nie- 
| Soo? masowych produktów, głównie, 
|chleba w ręce związków i stowarzyszeń 
spożywców. 

Rozwój tego systemu podziału osiągnął 
bardzo dobre rezultaty, tak, że w sierpniu 
| br, ilość osób, korzystających z usług zwią- 
zków dosięgła 36 proc. ogółu odbiorców. 

Szczegóinie szybko rozwinęły się zwią- 
zki żydowskie, jakkolwiek żaden z nich 
nie posiada charakteru ekonomicznego, 
lecz jeden (Linas Hacedek) ma charakter 
dobroczynny, dwa drugie zaś kulturalno- 
oświatowy. Dużą ilość zgłaszających się 
już pózniej różnych towarzystw żydowskich 
musial? Zarząd Aprowizacji odrzucić ze 
względu ma ich cele całkowicie sprze- 
czne z czynnościami gospodarczemi (Tal- 
mud tora, Domy Modlitwy itp.). Zachodzi- 
ła bowiem obawa, aby sprzedaż produk- 
tów nie dostała się w ręce podstawionych 
prywatnych przedsiębiorców za opłatą na 
rzecz danego stowarzyszenia. 

W sprawozdaniu swojem pisze dyr. 
Rapacki, że związki i stowarzyszenia chrze- 
ścjańskie miały charakter wyłącznie, albo 
| przeważnie ekonomiczny. Uderza fakt, że 
stowarzyszenia spożywcze współdzielcze w 
liczbie 3-ch wykazały najmniejszą ilość 
kart, pomimo że posiadają frontowe dó 
brze urządzone lokale i z założenia swego 
najlepiej nadają się do tego rodzaju akcji. 
Przypisać to należy wielkiej sła- 
bości i brakowi wszelkiego 
rozpędu piotrkowskiego ru- 
chuwspółdzielczego. Istniejące 
trzy małe stowarzyszenia spożywcze za- 
wsze bardzo słabo się rozwijały. Ostatnia 
znać poprawę stosunków w tym kierunku. 
Między innemi Stow. Spoż. »Łącznośće 
stworzyło w porozumieniu z innemi zwią- 
| zkami własną piekarnię, która, jest nadzie- 
ja, wpłynie dodatnio na rozwój stowarzy- 
| szenia. 

Większą natomiast żywotność okazały 
|związkiistowarzyszenia zæ 
wodowe. Dzięki swej energicznej agi- 
tacji i skonsolidowanej organizacji, potra- 
fiły zgromadzić Iwią część kart chlebo- 
| wych, przedstawianych przez wszystkie 
związki. Dwa z nich (Zw. Zawod. »Na- 


| 
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tym wypadku zasadach współdzielczych 
organizacja spożywców nie daje swym 
członkom pełni tych korzyści, któreby im 
przynieść mogła. 

Wobec tego dyr. Rapacki wyraża 0- 
pinję, że jedynie stworzenie wielkie- 
go współdzielczego stowarzysze- 
nia spożywczego, któreby zgrupowało 
wszystkich rozstrzelonych po różnych zwią- 
zkach spożywców, odpowiadałoby 
celowi. 

W tym też kierunku idą usiłowania 
Komisji Aprowizacyjnej, któraby chętnie 
po ukończeniu okresu wojennego widziała 
w takiem stworzeniu spadkobiercę swego 
dorobku gospodarczego i swej działalno- 
ści, dostosowanej oczywiście do zmienio- 
nych warunków. Przy dobrej woli i chęci 
ze strony obecnych związków i stowarzy- 
szeń, rzecz nie byłaby trudna do przepro- 
wadzenia. 


Nasze sukcesy w Galicji 


Warszawa 17 grudnia. Silne kontr- 
ataki nieprzyjaciela zniewoliły oddziały na- 
sze chwilowo do opuszczenia Sokolnik. 
Kontratakiem Sokolniki zostały o- 
debrane, przyczem Rusini ponieśli 
ciężkie straty w zabitych i ran- 
nych. Wzięte jeńców i 5 karabinów 
maszynowych. Strąty nasze nieznaczne. 
Podczas kontrataku samoloty nasze ostrze” 
liwały piechotę nieprzyjacielską karabina- 
mi maszynowymi, przyczyniając się tem 
głównie do powodzenia. 

Pod Gródkiem oddziały nasze zaata- 
kowały nieprzyjaciela i zajęły Stodółki, 
Czerlany i Uherce Niezabitowskie. 
Pod Przemyślem Niżankowice zo- 
stały zajęte przez nasze oddziały. 
Artylerja nieprzyjacielska z Jaksamic ostrze- 
liwała bezskutecznie Przemyśl. Na zachód 
od Chyrowa zostały rozpędzone oddziały 
Rusinów, koncentrujące się w Rosochach, 

Atak nicprzyjaciela na Kryszowice zo- 
stał odparty. 

Pod Rawą Ruską koło Zaborza nie- 
przyjaciel został rozbity. Wzięto jeńców 
i l karabin maszynowy. 

Na Wołyniu na wschód r południe od 
Włodzimierza Wołyńskiego stwierdzono kon- 
centrujące się oddziały ukraińskie, wspo- 
magane przez wojska Petlury. 


Szef sztabu generalnego. 


Pod Przemyślem. 


Przemyśl 17 grudnia. Strzelanina ko- 
ło miasta ustała. W okolicy panuje spo- 
kój. Roboty około uszkodzonego mostu 

eieaa Medyki postępują naprzód, Na- 
| prawa będzie wnet ukończona. Ruch po- 
į ciągów osobowych odbywa się z przesia- 
| daniem. 


Słowacy przeciw Czechom 
| Czesi prusakami słowiańszczyzny 


| Sielanka, jaka do niedawna istniała 
między czechami a słowakami. znika zu- 
pełnie. Słowacy, chcąc się ratować przed 
jarzmem węgierskiem i madziaryzacją, cią- 
żyli ku Czechom. Z chwilą jednak, gdy 
Węgry padiy, a nawet oświadczyły zgodę 
na utworzenie odrębnej republiki słowac- 
kiej, aby zapobiedz podziałowi państwa, 
słowacy odsunęli się od czechów, a obe- 
| cenie między tymi dwoma narodami wre 
zacięta walka. 

Ostatnio dr. Kramarz oskarżył przywód- 
ców republiki słowackiej, że są przekupie- 
ai przez madziarów. 

Dr. Karol Bulissa, poseł Rzpltej Sło- 
wackiej w Budapeszcie, pisze mianowicie 
na łamach »Az Estu< co następuje: Kra- 
marz napiętnował ruch słowacki, jakoby 
ów inscenizowałi madziarzy. Jasnym jest 
cel tej kreciej roboty, 

Nasi nieproszeni opiekunowie chcą nas 
zdyskredytować przed ludem słowackim. 
Nie uda im się to. Kramarz dowodzi, że 
czesi chcą nas obdarzyć prawdziwą wol- 
nością. Ale my pamiętamy dobrze, że gdzie 
błyszczą w słońcu bagnety, tam niema 
wolności. 

Czesi są prusakami sło- 
wiańszczyzny. Polityka ich jest po- 
lityką imperjalizmu. Nie ze względów po- 
| krewieństwa wyciągają czesi ręce do nas: 
bogactwo kraju i siła robocza ludu nasze- 
go — oto' przyczyna tej niesłychanej czu- 
| 1OSCI, 


T 


popołudniu, gdy Wilson wraz małżonką je- | do komendy wojsk polskich. Parlamen- 


chał do ratusza, ulice zaległy tłumy lud- | tarze zawiadomiłi, że oficerowie pragną | 
ności. W czasie przyjęcia w ratuszu wrę- i przybyć do Lwowa, a zarazem parlamen- | 


czono Wilsonowi złoty medal a jego mał-  tarze przejęli odpowiedź od ukraińskiej 
żonce broszkę wysadzana brylantami. Wy- | Rady narodowej na pismo hr. Skarbka z 


przód i Stow. Chrześć. Robotn.) prowa- | Dlatego płynie złotoczeskie, 


dziło własne jatki, a Stow. Chrześć. Ro-|rośnie teror Ale mogą być spokoj- 
botn. otworzyło obecnie również swoją | ni Słowacy nie będą już niczyimi niewol- 

,nikami, jak nie będzie zdrady w szeregach 
oparta | wyznawców prawdziwej wolności. 


| piekarnie. 


Rozstrzelona w ten sposób i 


DZIENNIK NARODOWY* Str. 3 


TEATR POLSKI HENRYKA CZARNECKIEGO 


W sobotę dnia 21 grudnia | Dwa przedstawienia 


NITOUCHE O g. 7 m. 45 — Ceny zwykłe 


` znipri » mapilagyg’ | ` WANIE > a 4 U » 
księżniczka Czardasza | Npi sedani Narzeczona 
n wsta 
| 
Operetka w 3 aktach J. Herve'go. 
Bilety wcześniej 


Opererka w 3 aktach E. Kalmana Opera-buffo w aktach Smetany 
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W niedzielę dnia 22 grudni 
O godz. 3'/, pp.—Ceny zniżone | 


Tańce — Ewolucje i Tańce — Ewolucje 


nsbywać można w cukierni W-go Tenszerta do godz. 7 wiecz.,.a następnie w kasie teatru. 


Nieprawdą jest, aby Węgrzy inscenizo- | Syndykat dziennikarzy warsz. nawiązał bez- | nosi, że żadna z nich nie byia przedmio- 


wali nasz ruch narodowy — my nikomu 
nie pozwolimy wtrącać się w sprawy na- 
sze: ani madziarom, ani czechom. 


Rugrma ofittrów w. Warszawie 


Z wydziału personal, Sztabu gen.: 

W celu zasilania w miarę potrzeby 
istniejących i nowotworzących się łorma- 
cji Wojska Polskiego w kadry oficerskie, 
ustanawia się Rezerwę Oficerów Wojska 
Polskiego. Wszyscy oficerowie, wciągnięci 
na listę kandydatów do Wojska Polskiego, | 
ołicerowie, znajdujący się w Dęblinie, 
którzy nie otrzymali jeszcze przydziałów 
taktycznych oraz ołicerowie, pozostający 
się pó ro.formowaniu oddziałów i insty- 
tucji Wojska Polskiego od chwili ogło- 
szenia niniejszego rozkazu liczą się w re- 
zerwie i powinni stawić się do Wydziału 
9.go (Personalnego) Sztabu generalnego, 
Krak. Przedm. 36 „między godziną 4-tą 
i 6-tą pp. skąd po otrzymaniu karty le- 
gitymacyjnej zostaną odesłani do kance- 
larji rezerwy (kan. gen. Listowskiego) ce- 
lem przeprowadzenia szczegółowej reje- 
stracji i wciągnięcia ich na listę rezerwy. 


KRONIKA 


1 Giudnia, Czwartek 
Darjusza M. 
Wschód słońca o g. 8 m. 09, Zachód słońca 
e g. 3 m. 44. Wschód księżyca o g. 6 m. 13 pp 
Zachód księżyca o g. 9 m. 03 pn. 


— Odwołany przyjazd J. Piłsuds: | 
kiego do Krakowa. We wtorek rano 
miał przyjechać do Krakowa komendant 
Józef Piłsudski! Komenda wojskowa w 
Krakowie otrzymała o godzinie 10 w no- 
cy telegram urzędowy, iż przylazd komen- 
danta do Krakowa jest odwołany, Prawdo- 
podobnie komendant J. Piłsudski przyje- 
dzie do Krakowa z końcem bieżącego ty- 
godnia. 

— Poświęcenie twierdzy w Mo- 
dlinie odbędzie się dziś we czwartek. 

— Dymisja gen. Szeptyckiego. 
jak komunikuje Ag. P. A. T. wskutek ko- 
respundencji zamieszczonej w jednym z 
ostatnich numerów »Gazety Warszawskiej «< 
szet sztabu gen, gen. hr. Szeptycki podał 
się do dymisji, która jednak nie została 


pośredni kontakt z już istniejącymi i two- 
rzącemi się organizacjami dziennikarskiemi 
celem stworzenia wspólnej organizacji za- 
wodowych dziennikarzy w Polsce, 

— Ogólny zjazd kolejarzy odby- 
wa się w Warszawie przy licznym udziale 
delegatów z Królestwa i Galicji. Przedsta- 
wicieli Wielkopolski brak. Zjazd rozpoczął 
się uroczystem nabożeńs wem, poczem od- 
było się inauguracyjne zebranie w Ratu 
szu pod przewodnictwem p. Grylewskiego. 


Na zjazd przybył premjer p. Moraczewski, | 


który wygłosi przemówienie, witając pier- 
wszy zjazd pracowników kolejowych Zje- 
dnoczonej Polski, nadto przybyli przedsta- 
wiciele innych ministerstw, także spraw 
zewnętrzych. Potem nastąpiły przemówie- 
nia przedstawicieli poszczególnych zrzeszeń 
kolejowych. Burzę wywołał wniosek p. Ra- 
wicza z Galicji, aby uchwalić wotum zau 
tania dla rządu. Sprawę tę odroczono do 
chwili zbadenia mandatów. Następnie przy- 
stąpiono do właściwych obrad. 

— Listy z Polski za granicę. W 
myśl rozporządzenia ministerstwa spraw 
zagranicznych od dnia„15 bm. wszelka 
korespondencja prywatna, nadawana w u- 


|rzędach pocztowych w obrębie państwa 


polskiego i przeznaczona zagranicę, musi 
być nadawana w Stanie otwartym i zao 
patrzona w dokładny adres wysyłającego. 
— Organizacja demokracji. Jak 
nas informują, w mieście naszem wdrożo- 
no akcję, zmierzającą do konsolidacji ży- 
wiołów demokratycznych w jeden obóz 
Słychać również o organizowaniu się 
Klubu Ludowego w mieście Piotrkowie. 


Z miasta 


— Sprawy wojskowe. Miasto na- 
sze opuszcza major Wojsk Polskich Oskar 
Brezany, udając się na posterunek słu- 
żby linjowej do Kielc. 

Major Brezany zapisał się pięknie w 
pamięci nie tylko podległych sobie od- 
działów wojsk, ale także w pamięci szero- 
kiego ogółu mieszkańców trybunalskiego 
grodu, W czasach najcięższych, kiedy z 
miasta ustępował okupant, stanął major 
Brezany na czele wojska polskiego i e- 
nergją swoją zdołał mie tylko uratować 
ogromne zapasy państwowe, broń i amu- 
nicję od grab:eży, ale nadtu zapewnił mia 
stu spokój i publiczne bezpieczeństwo. 

Zarządzenia, wydawane przez majora 
Brezany'ego, zdecydowane i celowe, owia- 


| tysięcy kor., które ściągnięte zostały swe- 


tem obrad Wydziału. 

Wydział jednogłośnie stwierdza. oby- 
dwie odezwy są kontynuowaniem tych 
metod rządzenia, które przez okupacyjne 
rządy były stosowane, nie odpowiadają 
duchowi polskiemu i tym: sposobom rzą- | 
dzenia, które Wydział pragnie widzieć sto- 
|sowane. Dłatego przeciwko nim Wydział 
|się opowiada, aby zaś protest swćj silniej 
zadekumentować, Wydz ał postanawia: zgo- 
dnie z powziętą decyzją natychmiast zwró- 
cić otrzymane od rządu okupacyjnego 58 


|go czasu przez okupantów za niedostar 
czenie kontyngentu masła gminom Wa- 
dlew i Grabica, 

| — Wyjazd teatru Czarneckiego nastąpił na 
| trzy dni do Częstochowy, gdzi wystawioną by- 
ła dziś  >Wieszczka karnawału:, dziś »Róża 
| Stampułue i w piątek »Sprzedana narzeczonat. 
Na powyższe przedstawienia cukiernia Jackow- 
skiego prawie wszystkie bilety już rozprzedała. 

W sobotę towarzystwo powraca i wystawio- 
ną będzie v. nas operetka pełna humoru z fran- 
cuskiego »Nitouche« Herve'go, w niedzielę po- 
połudn. »Księżniczka czdrdasza<, a wieczorem po 
raz pierwszy »Sprzedana narzeczona: (»Prodana 
nevesta*) Smetany z czeskiego. Będą to ostatnie 
przedstawienia przedświąteczne. 

Sprzedaż biletów na powyższe przedstawie- 
nia już rozpoczęta w cukierni Tenszerta. 

— W sprawozdaniu z Rady m. zaszłą po- 
myłka. R. Dobrzański powiedciał, że żądano od 
niego 400 mk. za abonament telefonoczny nie 
miesięcznie, lecz rocznie, 

— Przemytnictwo. Do pism łódzkich do- 
noszą 2 Piotrkowa: Piotrków, który po wyjściu 
austrjaków zyskał na taniości, dziś zdrożał znowu 
Srwarc olbrzymi idzie, jak szedł. Towar wywożą 
do Częstochowy i Sosnowca, skąd dalej płynie 
za granicę, à 

Na kolei pochwycono już kilka skrzyń ze sto- 
nirą lub mięsnymi wyrobami. Sama służba ko- 
ejowa wywozi paki. Onegdaj zrewidowano ży- 
dów i żydówki, u których znaleziono wiele towa- 
ru. Towar miano na sobie. j 
— Czyja własność? W księgarni Weishofa 
przy ul. Sieradzkiej, pozostawiono portmonetkę 
skórzaną z drobną monetą. Do odebrania w re- 
dakcji naszego pisma za udowodnieniem własności. 

OFIARY; 

W Administracji »Dzieńnika< złożyli: Inży- 
nier Feliks Nowicki 5 rub. na gwiazdkę dla żoł-- 
mierzy i 5 rub. na choinkę dla dzieci z Dobro- | 


a ĆW R O O W 0000000000 e 


Z Radomska 
(Od naszego korespondenta) 


Wiec ludowy. Dziś we czwartek o 
godz. 1 po południu w sali Kinemy od- 
będzie się wielki wiec ludowy, organizo- 
wany przez p. Sicińskiego, redaktora »>Gło- 
su Ludu*. 


Napad na kramarzy ży- 
dowskich 


Z Radomska donoszą nam: W mia- 
steczku Brzeźnicy odbywał się w ponie- 
działek targ. Wśród ludności uwijało się 
dwóch ludzi z Radomska, którzy rozpu- 
ścili pogłoskę, że w mieście sprzedają ży- 
dzi manufakturę po 4 rb. za łokieć, a 
więc znacznie taniej, niż w Brzeźnicy. Pod 
wpływem tych pogłosek żądano od miej- 
scowych żydów, aby sprzedawali manu- 
fakturę po 4 rb. Gdy ci nie chcieli się na 
to zgodzić, tajemaiczy ludzie rzucili w 
tłum hasło, aby zabierano towar darmo. 
To się spodobało ludowi. Rzucono się na 
stragany, odpędzając od nich przemocą 
żydów i zabierając towar. 

Na wiadomość o tem zjawiło się na 
miejscu wojsko, żandarmerja państwowa z 
kom. Pilarskim i policja pod komisarzem 
Jankowskim. Tłum został rozpędzony i przy- 
wrócono spokój, lecz targ został rozbity. 
Aresztowano głównych sprawców napadu 
w osobach Brzeźnika Józeła z Górki Za- 
mojskiej, Stanisława Jurczyka z Zamościa 
i Michaia Nabiałka ze wsi Jajczy gm. 
Brzeźnicy. Aresztowanych skuto i odsta- 
wiono do więzienia w Radomsku. | 

Po zajściach zgłosiło się kilku poszko- 
dowanych_ między nim: Krymułowska Cha- 
ja i Markowicz z Działoszyna. Rozgrabio: 
no towarów na kiłka tysięcy rubli. Część 
towaru zdołano już odebrać. Należy zazna- 
czyć, że mikt nie został zabity, a jedynie 
kilka osób zostało poturbuwanych. 

Z uznaniem podnieść należy, że ks. 
Teofil Jankowski, proboszcz miejscowy u- 
spokajał tłumy i nawoływał do zwrócenia 
zabranych rzeczy. 


lacharz Antoni Pardel, poleca wszel- 
kie roboty blacharskie, jako to kry- 
cie dachów blachą i papą oraz reparacje 


| czynności. | kuchennych rzeczy. Sulejów, obok kościo+ 


Klemens Domizikowski 20 kor. na gwiazdkę 


2009 
ła żołnierzy. 


ne były serdeczną troską o dobro miasta, | 


| ta. 
które żegna go dziś z żalem i życzy mu, | | 


przyjęta. 
Rozłam między P.P.S. a P.SL. 


Z Warszawy donoszą o poważnem naprę 
żeniu między P.P.S. a Stronnictwem Lu- 
dowem. Odzywają się głosy, że za przy- 
kładem ludowców galicyjskich pójdzie tak- 
że Zarząd główny P.SL. Królestwa i wy- 
cota z gabinetu swoich przedstawicieli pp. 
Nocznickiego i Thugutta. Podobno tworzy 
się blok radykalny, skierowany przeciw 
dyktaturze P.P.S. 

— Delegacja z Białej Rusi do 
Paryża. Do Berna przybyła delegacja 
Rady Białoruskiej, złożona z hr. Łubień- 
skiego, hr. Pusłowskiego i p. Rybińskiego | 
która będzie zaopatrzoną w rekomendacje | 
Rządu polskiego została przyjętą przez 
poselstwa Eotente'y. ` 

H. Łubieński po trzydniowym pobycie 
w Bernie wyjechał do Paryża. 

— Wydział kolonizacji i emi- 
gracji zamorskiej powołany zost:ł do 
życia przy ministerjum spraw zewnętrznych | 
W zakres działania tego wydziału wcho- 
dzi całokształt spraw związanych z kwe- 
stją pol-kich osad zamorskich. 

— O Sląsk Cieszyński. Do Pragi 
czeskiej wyjeżdża Komisja delegowana | 
przez ministerjum spraw zagranicznych, 
celem zbadania miejscowego nastroju oraz 
przygotowania gruntu do porozumienia się 
w sprawie Sląska Cieszyńskiego, Orawy 
i wogóle terytorjów spornych, które nie 
są wielkie, gdyż znaczna większość Sląska 
bezpornie ciąży ku Polsce. 

— Syndykat dziennikarzy w War- 
szawie. W niedzielę dn. 15 bm. odby 
ło się w Warszawie zebranie grona tam- 
tejszych dziennikarzy celem zorganizowa- 
nia Syndykatu Dziennikarzy warsz. Po- 
nadto postanowiono, by mający powstać 


aby i w Kielcach zdołał soebie zaskarbić 
tak miłą sympatjy, jak u nas w Piotrkowie. 
— Wypłata zasiików rodzinom 
Żołnierzy polskich dla tutejszego po- 
wiatu za miesiąc grudzień b. r. odbędzie 
się w Powiatowej Komendzie Uzupełnia 
jącej Wojska polskiego, istniejącej w Piotr- 
kowie przy ulicy Rokszyckiej Nr. 22 a to 
w dniach 20 i 21 grudnia b. r. od gudzi- 
ny 9 do 11 rano, 
` Po zasiłki winny zgłaszać się z karta- 
mi wypłat oraż paszportami te rodziny, 
służących obecnie w Wojsku polskiem żoł- 
nierzy, które pobierały dotychczas zasiłki 
z niemieckich kas powiatowych na pod- 
stawie wydanych przez nie kart wypłat. 
Wypłata zasiłków rodzinom żołnierzy zmar- 


łych, poległych, zaginionych i wziętych do | 


niewoli nastąpi w czasie najbliższym. 

Wypłata odbywać się będzie za mie- 
siąc grudzień b r. O ile która z rodzin 
nie pobrała zasiłku za poprzednie miesią- 
ce, to ta zaległość będzie dopiero później 
wypłacona  Zaiegłości te można zgłaszać 
na piśmie w Powiatowej Komendzie Uzu- 
pełniającej. 

W dniach powyżej wymienionych bę- 
dzie się również odbywała wypłata rent 
inwalidom z Wojska polskiego, 

— Z wydziału Sejmiku powiato- 
wego otrzymujemy następujący wyciąg 
z protokułu posiedzenia Wydziału z d. 14 
grudnia 1918 r.: 

Kierownik Wydziału przedstawia dwie 
odezwy p. Komisarza Rządowego: w spra- 
wie cenzury prewencyjnej, w sprawie o- 
bęwiązku mełdowania zebrań oraz w spra- 
wie ściągania kar administracyjnych, na- 


masz. 
Huta »Kara< 100 kor. na gwiazdkę dla źoł- 
nierzy. | 
Józef Koanstantytowski 10 koron, na ciepłą | 
odzież dla żołnierzy. 


Z Polski 


— Wyjazd ułanów z Radomla. W dniu 12 
b. m. o godz. 10 i pół wieczorem, wyjechał z Ra- 
domia żegnany entuzj stycznie przez licznie że” 
braną na dworcu młodzież szwadron ułanów z miej- 
scowego garnizonu. Ułani, zabierając ze sobą 150 
koni skierowali się początkowo na Lublin, stam- 
tąd zaś prawdopodobnie wyruszą na kresy wschod= 
nie. 

— Posady nauczycielskie wakują. Z Mi- 
nisterstwa wyznuń i oświecenia komunikują: Wo- 
bec tego, że znaczna ilość nauczyciel wstąpiła | 
do wojska, wakują posady nauczycielskie w szko- 
iach powszechnych na prowincji. 

Wymagane kwalifikacje: świadectwo z ukoń- 
czenia seminarjum lub 6 klas z praktyką. 


| 


i 


Podania składuć należy w Biurze pośrednic- j 30758—350, 31723 — 500, 


Bezimiennie 20 kor. zamiast wstępu na Kier- Í Wieża sprzedam kanapę tremo, 


biurko, szatę, bieliźniarkę. Szklana 
9 w podwórzu, między 10—2 p. 2007 


Tabela tymczasowa 
wygranych 5-ej klasy 4ej Loterji 
Klasycznej R G O. 

13 ty dzień ciągnienia 


Na NrNr. 108 mk. 1000, 936 — 500, 
1098— 500, 1305—350, 3474— 500, 4829— 


1350, 6672—350, 6836— 350, 6868 — 350, 


7993—350, 8683—500, 8750— 550, 9401 
— 350, 9622—4000, 10i27-—500, 10252 — 
500, 10851—350, 11197 —350, 12084—350, 
12336 — 350, 12955 — 350, 13389 — 500, 


| 14540 — 1000, 17770— 350, 18000— 1000, 


18157 — 350, 190 0— 500, 19111 — 350, ' 
19146—1000, 19285 — 350, 21987 — 500, 
23116 — 350, 24783 — 350, 25098 — 350, 
25350—350, 26865 — 350, 27334 — 1500, 
27353 — 850, 27580 — 350, 28468 — 450, 
28507—4000. 29379 — 350, 29540 — 350, 
32240 — 1600, 


twa pracy przy M. W. R i O. P. Warszawa, Al. | 31705 — 500, 33098 — 500, 33785 — 350, 


Ujazdowskie 20, od g. 10-ej do g. 12-ej. 


| 35210—1000, 35850 — 500, 37061 — 350, 


— Bolszewizm idzie. Z Tomaszowa donoszą, 37293— 1500. 37522—1000. 37887 — 500. 
4 u 4 əs ` ? 


że przed kilku dniami chłopstwo z okolicznych 


wsi zajęło i rozdzieliło majątek Chociw, własność | 


sędziego Jaśkiewicza, 
— Kto to zarządził? Z Radomia. donosza: | 
We środę zatrzymano w Radomiu i ociąg osobo= | 
wy na 2 godziny i poddano wszystkich podróż | 
nych szczegółowej osobistej rewizj.. Pociąg był | 
otoczony wojskiem, rewizji dokonywali też wejs- | 
kowi, | 
_ Podobnych rzeczy nie było przez cały czas 
okupacji. Podróżni a wraz z nimi ogół pyta, kto 


łożonych przez władze okupacyjne i pod- | wydał tego rodzaju rozporządzenie. | 


38103—350, 39359—350, 40 62—40000, 
40264—350, 41879 — 1000, 42416 — 350, 
43718 — 350, 43855 — 500, 44031 — 350, 
45378—1000, 45734—4000, 46956 — 350, 
48731 — 500, 49078 — 500, 49243 — 500, 
49325—1000. 


Czas odnowić prenumeratę 


Str. 4 


„DZIENNIK 


Komisarz Rządu Ludowego w Piotrkowie 


“a OBWIESZCZENIE 


Odnośnie do obwieszczenia tut: Urzędu Aprowizacyjnego z dnia 16 XII L. 1 w| 


którem. jakkolwiek dozwolony jest przewóz środków żywnościowych (z wyjątkiem ła- 


dunków kolejowych), to ze względu na miejscowe stosunki i w interesie dobra lud- | 


ności powiatu piotrkowskiego, zarządza się następujące ograniczenia co do wywozu 

artykułów spożywczych z powiatu piotrkowskiego. 
1) 
wyłącznie na własne potrzeby 


i to w najwyższej łącznej ilości do 25 funtów. Gdyby jednak zauważono, że 
pewne osoby systematycznie trudnią się wywozem artykułów spożywczych w wyżej 
dozwolonej ilości, to osoby te uważane będą jako przekraczające niniejsze obwieszcze- 
nie i zostaną pociągnięte do surowej odpowiedzialności. 


2) Natta, cukier, Świece, soda i mydło jako monopole rządowe, nie mogą sta-| 


nowić przedmiotu handlu prywatnego i na przewóz takowych potrzebne jest zezwo- 
lenie Ministerstwa Aprowizacji. Co się zaś tyczy prawa przewozu kontyngentów prze- 


znaczonych dla gmianych Komitetów ratunkowych i aprowizacyjnych to pozwolenie | 


na przewóz tych artykułów wydawać będzie Referent Aprowizacyjny ma powiat 
piotrkowski. 3 
3) Surowce, które w późniejszem szczegółowem obwieszczeniu będą wymie- 
nione, podlegają sekwestrowi na rzecz Wydziału surowców: wojennych w Warszawie, 
ul. Bielańska L. 10. Artykuły te mogą być 
przewożone jedynie za pozwoleniem tego Wydziału 


4) W uzupełnieniu tut. obwieszczenia z dnia 5 grudnia b.r. L. 1013, w sprawie 
zgłaszania manufaktury zarządza się przedłużenie terminu zgłoszeń do końca grudnia 
b. r. z tem, iż pisemne zgłoszenia. z zapodaniem ilości i rodzaju, oraz oświadczenia 
czy towar będzie sprzedany na miejscu, czy też ma być wywieziony z Piotrkowa, na- 
leży uskuteczniać w gmachu byłej Komendy powiatowej, Oddział policyjny Nr. drzwi 2— 
ewentualnie wprost w centrali surowców w Łodzi lub w Warszawie. 

Dopiero po zgłoszeniu towaru manufakturowego i uiszczeniu opłaty skarbowel, 
wydawane będą pozwolenia na przewóz względnie sprzedaż przez Wydział surowców 
(Ministerstwo Handlu i Przemysłu). 

Ktokolwiek więc nie zgłosi towarów w wyżej oznaczonym terminie, narazi się 
ewentualnie na konfiskatę tychże. Niniejsze obwieszczenie wchodzi w życie z chwilą 
ogłoszenia. E r 
Komisarz Rządu Ludowego 


Piotrków, dnia 17 Grudnia 1918 r. w. MALANOWSKI m. p. 


m nn 


Doktór Bronisław Bartkiewicz 
przyjeżdża 22 grudnia. Przyjęcia codziennie od 10—12 i 4—5. 


Pierwsza polska fabryka gilz 


KAZIMIERZA KLENCKIEGO 
w Piotrkowie, Kaliska L. 93 


poleca Sz. Publiczności swoje wyroby gilz hygienicznych, wyrabianych za po- 
mocą maszyn ze wzorową czystością, z najlepszych obecnych bibułek tak kra- 
jowych jak i zagranicznych, po cenach nizkich. Jednocześnie zawiadamiam 
W. P. handlujących w miejscu i na prowincji, że otworzyłem skład hurtowy 
gilz, sklep p. Malinowskiego, ul. Sieradzka L.5, dom p. Szymań- 
skiego w Piotrkowie, nabywać można hurtowo po cenie fabrycznej. 

Z poważaniem K, Klencki. 


1949 


ZAWIADOMIENIE 
Komisji Aprowizacyjnej miasta Piotrkowa 


W sklepach Komisji Aprowizacyjnej m. Piotrkowa odbywa się sprzedaż 


następujących towarów: 828 


W skiepje centrzinym (Bykowska 72) i sHurtow- | 15. Sznurowadie do obuwia ! - ] 
ni» (Aleja 3 Maja 10) | 16. Skórzane obuwie z drewnanemi podeszwami. 
„Zaj ` 17. Materjały 
£ > Pantai niżcieanie da kie 
zari 1 gODÓW. 18. Pantofle płóciemie damskie. 
Ber ZBROI | 19. Zastępek pozosta po 5 kor. funt 
1. Włoszczyzna SUSZONA. | 20, Kawa odżywcza 
2. Figi i rodzynki | 21. Pasta do obuwia. 
4, Zelazne garnki i rondle 22. Soda jadalna. 
4. Soki owocowe. | 23, Kawa surowa. s 
' 8. Pasta do butów | 24 Soda do prania na kartki z biura. 
6. Kawa wyborowa (mieszanka prawdziwej z cyt s 3 od 
korją figową). | W sklepach dzielnicowych 
7. Szuwaks, Ea ' 
$. Szczotki ryżowe. |25. Soda do prania po Ij; fun, na 4 kupony Ne 7. 


| 26. Peluszka. 


Bez kartek: _W sklepie Centralnym i Hurtowni | 27, Kawa odżywcza. 
— | 28. Sól po 2 funty ne 1 kupon Nr. 9. 


9. Płótno na ręczniki ewentualnie na bieliznę. | 29. Mydło do szorow: ia po cenie 1 k. 60 h. za | 
10. Skarpetki, 1 kawałek, wagi około pół funta. 

11. Pończochy damskie i dziecinne ae s 

12, Krochmal. W składzie 1. Marciocha 


13. Marmelada po 6 kor. funt. A KE Ac Meg ia. 
ici i iki | 30. Dziegieć po kor. 2. int i j F a, — 

RED CZ s k j nA A $ | jest do sprzedania na Bugaju, ul. Nowy 
Dia zakładów fabrycznych i rzemieślniczych Biuro Komisji sprzedaje smar do | Świąt. Wiadomość Huby, Leon Nowakow- 

wozów, olej mineralny i cylindrowy i t d. | ski. 

DESK - 


Adres Redakcji: Piotrków, Bykowska, 71 parter 
Redakcja otwarta od godziny 12-ej do 1-ej w południe w dnie powszednie i w niedziele. 
Rękopisów Redakcja nie zwracz. 
Administracja otwarta od godziny 9 do 1 rana i od 4 do 7 popołudniu 
Cena poszczególnego numeru 30 hai, == 20 tenigów. 


Druk. Państw. w Piotrkowie, 


Redaktor naczelny Franciszek Dutkiewicz 


Artykuły spożywcze mogą być wywożone z powiatu piotrkowskiego tylke 


NARODOWY" Ne 289 


Towarzystwo Akcyjne 


entrala Handlowa w Radomiu 


Polska C 
. Poleca nastepujące towary: 
ARTYKUŁY SPOŻYWCZE i PIERWSZEJ POTRZEBY 


i 


Gilzy do papierosów 
Pralnik do bielizny 
Ultramaryna do bielenia 
eż „ prania 
Syrop wiśniowy i malinowy 
Mydło »Nettoform< 
Szczotki do mycia garnków ryżowe 
Wosk szewcki 
Sznurek papierowy 


LA naturalna ziarnista, 

mieszanka wyborowa 

„ odżywcza 

| Liście bobkowe 

Cukierki i karmetki 

Figi smyrneńskie 

Esencja octowa w bałonach 

Szczotki ryżowe ręczne do szorowania 
» Ma kij „ » 

Szczotki z gęsich piór do czyszczenia 


» 


ARTYKUŁY PIŚMIENNE 
| Kopjały do listów Papier kancelaryjny 
Zeszyty szkolne » pakowy 
| Notesy Pióra stalowe 
| Papier listowy Ołówki. 


ARTYKUŁY TECHNICZNE 
| Papier szmerglowy 
| Smołowiec wojenny 
Smoła drzewna 
Smar do wozów 
Skobelki 
Beczki dębowe 


MATERJAŁY WŁÓKNISTE 
| Płótno na bieliznę i płócienka kolorowe silę na palta damskie 

| Barckany białe i kolor. trykot na bieliznę į Cajgi na ubrania męskie 

Drelichy na materace i płótna włościańskie | Korty na spodnie 

Wełny na suknie i bluzki w różnych kolor. | Kamgarny na ubrania | 

| Szewioty na kostjtfny, alpagi i krepy żałob. ' Kastory, syberyny i welury na palta 


| GOTOWE UBRANIA 


Spódnice kortowe, żakiety włóczkowe, far- į Pończochy jedwabne 

Spodnie cajgowe i kortowe [tuchy arpetki bawełniany i wełniane 
Marynarki kortowe na wacie i Rękawiczki damskie 

Czapki maciejówki granatowe Sznurowadła czarne i kolorowe. 
| Pończochy ciepłe i letnie bawełniane 


| NORYMBERSZCZYZNA 


i 

| Asfalt węglowy twardy 
| Włókna asbestowe 

| Bie! cynkowa 
Buksy do wozów 
Gwoździe drutowe 


| Oleje 


| 


Nici Guziki z masy perłowej 
Igły Guziki rogowe w różnych wielkościach 
Szpilki Guziki niciane do bielizny. 


GOTOWE OBUWIE 
"męskie, damskie i dziecinne 
Sprzedaż hurtowa w Radomiu 
Sprzedaż detaliczna w Składnicach P. C. H. w Radomiu, Lublinie 
Kielcach, Piotrkowie i Włoszczowej. 


CHOROBY OCZU 


Dr. J. MARCZEWSKI przyjmuje oa 2-4 pp. 


ui. Fięxna, 19 w Częstochowie. 
ubiono w poniedziałek 16 grudnia r.b. 


| 

ZE 

| o godz 5-ej min. 10 przy zakładzie to“ 

į | tograficznym Aleja 3 Maja bilet wojskowy 
isko B. Prylińskiego oraz 498 rb. 


1986, 


- 


Ozdoby na choinkę, gry dziecinne p aa 
i towarzyskie, karty do gry, materjały piŚ- |; 10 mk. w tem jeden banknot 25 1b, je- 
| mienne, także da nabycia okazyjnie apa- | jen 50 tb. i 2 banknoty tO rb. 3 BOW 
rat fotograficzny cena 100 koron. Ajen-j ni. I 5 TP 
leja gazet Krakowskich Warszawskich, naj- | Ne WC, oe O EA 
| RE x Erari $- , 
|święższe žurnale mód. Ferbaton, zastę- | „zz; „ęć pod powyższy adres. 2004 


| szukuję posady w kancelarji adwoka- 
ta. Posiadam długoletnią praktykę, 
| władam językami: polskim ruskim i nie- 
mieckim oraż piszę na maszynie. Jestem 
rutynowanym tabułarzystą, Łaskawe oferty 
proszę skierowywać na ul. Żelazną |. 1 
dia >J. L.< 1995 


|puje w zupełnośći herbatę, paczka 2 kor. | 
poleca sklep Marji Nowakowskiej Piotr- 
1959 


| ków Kaliska 18. 
| 
hoy pika 0000000 


Dr. J. FAJMAN 


Choroby skórne i weneryczne 
Przyjmuje od 10—1 i od 4—7 
Panie od 3 do 4 1942 
Rokszycka 2 dom p. Popowskiej 
róg pl. Kościuszki 
OOGOOO0OGO 0000000000009 


| 


| | 


aszcz zimowy i wózek dziecinny do 
sprzedania. Wiadomość u krawca Mąd- 
| tego Sienkiewicza 1. 


SULEJÓW 
PIEC WAPIENNY „JAN*” 
sprzedaje cement 1977 


i] 


| 


Obiady domowe 
TYLKO NA ZAMOWIENIE 


Rokszycka 1. 34 I p. mieszk. 4. 


| udent uniwersytetu warszawskiego, wol- 
| 


t 
S ny od wojska, poszukuje korepetycji. 
Oferty: »Student<, Dziennik Narodowy— 
2005 


| D > Bykowska 71. 
Dwie morgi torfu = — ad 


d 
| O dła inteligencji po przystępnej cenieod 
2 stycznia przy Śtow. Św. Zyty. Ulica Ła- 
zienna- Mokra l. 1 m. 5. 2010 


1897 


Adres Admimstracji: Piotrków, Bykowska 71. 
Prenumerata miesięczna w Piotrkowie 4 kor. na prowincji i zagranicą 4 kor. 70 halerzy, 
Cena ogłoszeń przed tekstem za wiersz petitowy 2 kor. 40 hal. (1 mark. 50 fenig.) po tekście 
1 kor. 60 kal, (1 marka), na czwartej stronie wiersz petitowy 60 hał. (38 tenig.), drobne 
ogłoszenia za słowo 10 hal. (6 fenig.), Ostatnia stona 200 koron, ily strony 100 kor. '/4—50 k. 


i 
| 
| W Niedzielę 1 święta 50 proc. drożej, 


ul. Bykowska L. 71. Wydawca i redakter odpowiedzialny Tadeusz Kowalski 


